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Alin. Byrnes o celach konferencji

„Chcemy zasadzić ziarno przyszłego pokoju, 
a nie przyszłych wojen"

Paryż (API). Wczoraj o godz. 9,30 rozpoczęła 
swe prace w pałacu Luksemburskim komisja re­
gulaminu. Obecni byli Mołotow? Wyszyński, Byr­
nes oraz przedstawiciele delegacyj alianckich. Se­
sja komisji jest tajna.

Londyn (obsł. wł.). Wczoraj zebrała się ko­
misja regulaminowa, aby zastanowić się nad pro­
ponowanymi przez Wielką Czwórkę metodami 
pracy. Decyzja zwołania komisji regulaminowej 
na wtorek rano, to jest na kilka godzin przed 
drugim posiedzeniem, powzięta została na wnio­
sek australijskiego ministra spraw zagranicz­
nych dr Evatta. który protestował przeciwko te­
mu, aby zebrania komisji odbywały się równo­
legle z posiedzeniami plenarnymi konferencji.

Spaak - przewodniczącym 
komisji proceduralnej

Delegaci polscy wstrzymali się od 
glosowania

Paryż (API). Komisja proceduralna nie mo­
gąc dojść do porozumienia w sprawie wyboru je­
dnego przewodniczącego, wyznaczyła po trzech 
godzinach dyskusji dwóch kandydatów: delegata 
Belgii Spaaka jako przewodniczącego komitetu 
i delegata Jugosławii Kardelja jako wiceprzewo­
dniczącego. Po otwarciu sesji delegat Australii 
wysunął kandydaturę Spaaka podkreślając jego 
doświadczenie. Mołotow wysunął wówczas za­
sługi, jakie oddała sojusznikom Jugosławia i po­
stawił swoją kandydaturę w osobie Kardelja. Gre­
cja, Holandia i Anglia poparły kandydaturę Spaa­
ka. Ukraina i Polska poparły kandydaturę Kar­
delja. Vang-Chi-Chieh zaproponował wyjście 
kompromisowe mianowicie: kandydata większości 
przewodniczącym komitetu, a kandydata mniej­
szości wiceprzewodniczącym. Rozwinęła się dy­
skusja nad propozycją delegata Czechosłowacji, 
Masaryka, polegająca na tym, żeby funkcje prze­

Włochy ponpszą konsekwencje polityki faszystowskiej

Imperium Rzymskie "w gruzach
Triest wolnym obszarem

Libia, Erytrea i włoskie Somali — stracone — Wszystkie urządzenia wojskowe na 
granicy jugosłowiańskiej i francuskiej zostaną zniszczone

ZSRR otrzyma ICO miSj. dolarów
Wojska okupacyjne zostaną wycofane w przeciągu trzech miesięcy od chwili wejścia 

traktatu w życie

n

Paryż (APl). We wtorek, o godz. 1-ej w no­
cy, ogłoszony został w Paryżu tekst projektu 
traktatu pokojowego z Włochami.

FRANCJA: Granica francusko-włoska 
biec będzie wzdłuż linii granicznej z 1 stycznia 
1939 r.
z wyjątkiem niewielkich rewizyj na korzyść 

Francji
w okręgach: Petit Saint Bernard, Pleateau Mont- 
cenis, Mont Thabor, Chaberton i w dolinach 
rzek Tinee i Roya.

JUGOSŁAWIA: Terytorium na wschód 
od tzw. „linii francuskiej” przechodzi do Jugo­
sławii wraz z okręgiem Zara (Zadar) i okolicz­
nymi wyspami

AUSTRIA: Włochy zawrą porozumienie 
z Austrią gwarantujące wolny tranzyt między 
północnym i południowym Tyrolem.

TRI E S T: Wolny obszar Triestu będzie 
ukonstytuowany wewnątrz linii francuskiej, 
mając na północy za granicę linię biegnącą od 
Duino do linii francuskiej.

Całość i niepodległość tego terytorium będzie 
zagwarantowana przez Radę Bezpieczeństwa. 
Zostanie stworzona specjalna komisja, składa­
jąca się z przedstawicieli 4 mocarstw dla natych­
miastowego rozpoczęcia konsultacji z przedsta­
wicielami Włoch i Jugosławii i przedstawienia 
wstępnych propozycyj konferencji pokojowej.

Zalecenia dotyczące rządu tymczasowego dla 
tego obszaru i statutu zostaną opracowane przez 
konferencję pokojową. Gubernator mianowany 
będzie przez Radę Bezpieczeństwa po konsulta­
cji z Jugosławią i Włochami.

wodniczącego komitetu były wykonywane na 
zmianę przez obu kandydatów. Propozycja została 
odrzucona większością 11 głosów przeciw 6 przy 
4 wstrzymujących się od głosu (Polska, Ukraina, 
ZSRR i Jugosławia). W wyniku głosowania Spaak 
otrzymał 11 głosów, a Kardelja 7. Głosowanie 
było jawne. Nowo obrany przewodniczący zapro­
ponował przejście zaraz do wyboru wiceprzewo­
dniczącego, którym został wybrany jednogłośnie 
Kardelja.

Podczas posiedzenia przyjęta została jednogło­
śnie rezolucja uchwalająca, iż posiedzenia kon-t 
ferencji zarówno plenarne jak i poszczególnych* 
komisyj winny być dostępne dla prasy. Propo­
zycję w tym względzie przedłożył amerykański 
sekretarz stanu Byrnes, którego zdanie poparł Mo­
łotow.

Sowiecki minister spraw zagranicznych oświad­
czył, iż ostatnio miały miejsce nieporozumienia co 
do stanowiska zajmowanego przez ZSRR w spra­
wie publikacji projektów traktatów pokojowych.

Mowa ministra Byrnesa
Londyn (obsł. wi.). Druga sesja plenarna kon-1 Zyjemy dzisiaj jako ludzie wolni, ponieważ wol 

ferencji pokojowej w Paryżu rozpoczęła się wczo- ! ność, dla której walczyliśmy, nie była wolnością
raj w pałacu Luksemburskim o godzinie 16,07 po 
południu. Amerykański minister spraw zagranicz­
nych Byrnes rozpoczął debatę. Minister spraw za­
granicznych Związku Radzieckiego Mołotow nie 
był obecny na sali w chwili rozpoczęcia posiedze­
nia i nie przemawiał w dniu wczorajszym.

Paryż (API) „Chcemy zasadzić ziarno przy­
szłego pokoju, a nie przyszłych wojen' — 
oświadczy! minister Byrnes, przemawiając na 
konferencji pokojowej. Minister przypomniał wy­
siłki wszystkich narodów w walce z tyranią 
państw osi. „Zyjemy dzisiaj jak ludzie wolni — 
mówił minister — gdyż mieliśmy przyjaciół i po­
mocników we wszystkich krajach świata, włącza­
jąc w to ludzi odważnych w krajach znajdują­
cych się pod władzą państw osi, a

którzy gotowi byli na tortury i na obozy 
koncentracyjne w imię wolności.

KOLONIE: Włochy zrzekają się wszel­
kich praw i tytułu własności do Libii, Erytrei 
i włoskiego Somali. Do chwili ostatecznej de­
cyzji w sprawie kolonij, która ma być powzięta 
wspólnie przez 4 mocaistwa w ciągu roku, te­
rytoria te pozostaną pod obecną administracją.

CHINY: Włochy zrzekają się na korzyść 
Chin wszystkich przywilejów uzyskanych na mo­
cy protokółu pekińskiego z 1901 r.

ALBANIA i ABISYNIA: Włochy 
zrzekają się wszelkich praw, pretensji i wpły­
wów w Albanii i Abisynii, uznają ich niepodle­
głość i zobowiązują się do zwrócenia wszystkich 
dzieł sztuki wywiezionych z Abisynii.

ZBRODNIARZE WOJENNI: Wło­
chy zobowiązują się do wydania wszystkich 
zbrodniarzy wojennych, znajdujących się na ich 
terytorium, bez względu na ich narodowość.

DEMILITARYZACJA: Wszystkie 
urządzenia wojskowe wzdłuż granicy jugosło­
wiańskiej i francuskiej zostaną zniszczone. Wy­
spy Pantellaria, Lampedusa, Lampillone, Linosa, 
Pianosa, Sardynia i Sycylia zostaną zdehiilitary- 
zowane. Włochom zabrania się budowy motorów 
o napędzie odrzutowym, dział większego kalibru 
i torped.

FLOTA WŁOSKA: Włochy posiadać 
będą 2 pancerniki, 4 krążowniki, 4 kontrtorpe- 
dowce, 16 torpedowców, 20 korwet i okręty po­
mocnicze. Włochom zabrania się budowy pan­
cerników, lotniskowców, łodzi podwodnych, tor­
pedowców i innych. Liczba oficerów i żołnierzy 
wynosić ma razem 22.500 ludzi.

ARMIA: Armia włoska zostaje ograniczo­
na do 180.000 żołnierzy i 65.000 karabinierów.

Zdaniem Mołotowa Związek Radziecki był zawsze 
za opublikowaniem pełnego tekstu traktatów.

Pierwsze zwycięstwo 
mniejszych narodów

Londyn (obsł. wł.). W prasie brytyjskiej uka 
zało się niewiele komentarzy na temat konferencji 
pokojowej. Wszystkie sprawozdania prasowe 
uwypuklają stanowisko wyrażone przez dr Evatta 
broniące praw mniejszych narodów.

Korespondent,,Daily Herald” zaczyna swe spra­
wozdanie jak następuje: kilkuminutowe przemó­
wienie dr Evatta przestawiło posiedzenie konfe­
rencji z charakteru czysto formalnego na tory 
rzeczywiste. W ciągu kilku minut uzyskał on 
pierwsze zwycięstwo dla mniejszych narodów, 

na tej konferencji 21 krajów, na której wszyscy 
obawiają się dominowania Wielkiej Czwórki

tyiko dla nas, lecz dla całej ludzkości". Byrnes 
mówiąc dalej o przyszłości oświadczył: „Powin­
niśmy pozwolić rozwijać się demokracji tam, 
gdzie została zniszczona tyrania. Demokracja nie 
może być narzucona, ani nie można nikogo uczyć 
demokracji bagnetami. Pamiętając nasze cierpie 
nia w casie wojny,

pragniemy pokoju trwałego, 
który zapobiegnie wszystkim nowym agresjom, 
nie chcemy jednak pokoju opartego na zemście. 
Byrnes podkreślił następnie konieczność jak naj­
szybszego powrotu do pokojowych warunków 
życia na świecie i wyraził się: „Przedłużająca się 
okupacja państw, które zostały zupełnie rozbro­
jone, nie prowadzi do pokoju, ani też do zacho­
wania pokoju. Dlatego też polityka rządu, który 
reprezentuję, szła stale po linii odbudowy warun­
ków życia pokojowego na całym świecie jak mo-

LOTNICTWO: Włoska armia powietrz­
na obejmować będzie 200 myśliwców i 150 tran­
sportowców. Personel wynosić ma 20.000 ludzi.

NIEMCY i JAPONIA: Włochy 
zobowiązują się do współpracy z narodami zje­
dnoczonymi w dziele przeszkodzenia Niemcom i 
Japonii w odbudowie ich potencjału militarnego.

JEŃCY WŁOSCY: Włoscy jeńcy wo­
jenni zostaną jak najszybciej repatriowani na 
koszt rządu włoskiego.

WOJSKA OKUPACYJNE: Woj­
ska sprzymierzonych znajdujące się na terenie 
Włoch zostaną wycofane najdalej w przeciągu 
3-ęh miesięcy.

ODSZKODOWANIA: Włochy za­
płacą ZSRR 100 milionów doi. odszkodowania
w ciągu lat 7-miu. Odszkodowania dla Francji, 
Jugosławii Grecji, Albanii i Abisynii będą roz­
patrzone przez konferencję pokojową.

KLAUZULE GOSPODARCZE: 
Przed zawarciem układów handlowych między 
Włochami a narodami zjednoczonymi, rząd wło­
ski zobowiązuje się w ciągu 18 miesięcy zagwa­
rantować im jak najkorzystniejszfe traktowanie 
bez dyskryminacji.

KONTROLE: W ciągu 18 miesięcy od 
chwili podpisania traktatu pokojowego amba­
sadorowie 4 mocarstw w Rzymie będą upraw­
nieni do omawiania wszelkich spraw z rządem 
włoskim związanych z wykonaniem traktatu 
pokojowego i udzielą mu wszetkiej pomocy, by 
zapewnić wykonanie warunków tego traktatu. 
Traktat wchodzi w życie z dniem przedstawienia 
dowodów ratyfikacji rządowi francuskiemu.

Wszystkie terminy liczą się od chwili wejścia 
traktatu w życie.

źna najszybciej. Byrnes wyraził się, że było to 
rzeczą naturalną, że po wojnie pąwstały między 
sojusznikami pewne rozbieżności i trudności. Je­
dnakże podkreśla on, że jakie by nie były te tru­
dności na drodze do współpracy międzynaro­
dowej.
Stany Zjednoczone zdecydowane są nie powracać 

do swej polityki izolacji.
Ten ustęp mowy ministra Byrnesa był gorąco 
oklaskiwany przez delegatów. Byrnes wzywa do 
jedności wśród sojuszników i mówi: ,,Powinniś­
my pracować razem póki nie znajdziemy takiego 
rozwiązania, które jeśli nie będzie doskonałe, to 
przynajmniej będziemy w stanie je obronić. Każ­
dy z delegatów będzie mógł wyrazić opinię re­
prezentowanego przez 6iebie rządu w sprawie 
projektów traktatów pokojowych. Podkreślił je­
szcze raz, że konferencja nie ma tylko prawa roz­
patrywać projekty traktatów, ale też proponować 
zmiany, jakie uzna za konieczne". Żaden naiód 
mały czy wielki nie może pozostać obojętny na
opinię świata — powiedział Byrnes — 
historia sądzić nas będzie nie na podstawie słów, 
które tu wypowiemy, lecz na podstawie czynów.

Których dokonamy.

Mowa premiera Attlee
Po przetłumaczeniu na język francuski mowy 

Byrnesa Bidault oddaje głos premierowi Attlee.
Gorąco oklaskiwany przez zebranych Attlee 

wchodzi ną trybunę. Mowę swą zaczyna od wy­
rażenia podziękowania rząGowi francuskiemu za 
trudy nad zorganizowaniem i przyjęciem kon­
ferencji. Attlee przypomina, że był' w Paryżu 
w ostatnim okresie wojny i wyraża radość ze 
zmian jakie od tego czasu zaszły. ,.Pierwszym 
krokiem na drodze do pokoju — mówił premier 
— to stworzenie normalnych stosunków między 
państwami. Głównym celem narodów zebranych 
na konferencji paryskiej powinno być zabezpie­
czenie świata przed nową wojną. Anglicy ze 
swej strony gotowi są być nie tylko dobrymi 
obywatelami angielskimi lecz również dobrymi 
obywatelami Europy”. Attlee przypomina, źe 
„w Wielkiej Brytanii — jak i we wszystkich 
prawie krajach w Europie — trudności związa­
ne z odbudową są olbrzymie i ciężkie do prze­
zwyciężenia. Do tego dzieła zaprzągł się' z upo­
rem rząd angielski. W sprawie planu mędzy- 
narodowego Attlee jest zdania, że należy ‘wo- 
rzyć stan większego bezpieczeństwa w Europie 
1 uczynić ten kontyngent bardziej szczęśliwym. 
Anglia pamięta, że jest jednym z członków ro­
dziny europejskiej. Naszym celem powinno być 
stworzenie nowej Europy z zatrzymaniem tego 
co było najlepsze w Europie dawnej, lecz z wy­
eliminowaniem tego co w dawnej Europie było 
niezdrowego. Przyszłość zależy w dużej mierze 
od tego w jaki sposób narody Europy wypełnią 
swe zadanie, lecz pierwszym krokiem musi być 
uzgodnienie jaką ta przyszła Europa ma byc. 
Następnie premier podkreślił, że jedna z przy­
czyn ostatniej wojny była

niezdolność narodów europejskich 
do harmonijnego współżycia

i dodał, że słusznym jest, że kraje źyjące na 
innych kontynentach przyłączają się do Europy 
w usiłowaniach stworzenia pokoju trwałego. Za­
sadniczym zadaniem jest Właśnie opracowanie 
takiego pokoju. Zdaniem Attlee projekty -trak­
tatów pokojowych są najlepszym rozwiązaniem 
jakie mogli znaleźć czterej ministrowie spraw 
zagranicznych i oczywiście W. Brytania będzie 
je popierać. Wszystkie państwa reprezentowane 
na konferencji paryskiej powinny być wysłucha­
ne i wszelkie ich uwagi, krytyki i poprawki po­
winny być rozpatrzone uważnie. Możliwość zre­
alizowania takiego pokoju bez uprzedniego 
uzgodnienia przez cztery wielkie mocarstwa by­
łaby wątpliwa. Wielkie mocarstwa nie mogą po­
minąć opinii innych państw biorących udział 
w wojnie.

W drugą rocznicę 
Powstania Warszawskiego

Obywatele!
W dniu 1-szym sierpnia przypada druga rocz­

nica wybuchu tragicznego Powstania Warszaw­
skiego.

W ciągu dwóch miesięcy nierównej walki ze 
zbrodniczym wrogiem, ginął żołnierz Polski Pod­
ziemnej, by Wam i Waszym dzieciom nieść 
wolność.

Ruiny Warszawy kryją wiele mogił nieznanych- 
bohaterów, którym należy się najgłębszy hołd.

Dzień 1-go sierpnia poświęcony Ich pamięci, 
winien być dniem powagi, w którym cały naród 
Polski odda cześć najlepszym spośród siebie.

W dniu 1-go sierpnia br. o godz. 9-tej rano 
odprawiona zostanie msza św. żałobna w kościele 
Farnym za spokój dusz poległych w walce z oku­
pantem.
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Zagranica zrozumiała sens referendom
Głosy potwierdzające trzecie pytanie wpłyną na ustalenie naszych granic zachodnich 

Nie ma i nie będzie „tymczasowości"
Na jednej z konferencji prasowych w Londynie, 

urządzonych przez Departament Informacyjny 
brytyjskiego Foreign Office, rzecznik rządu, za­
pytany, czy wyniki referendum w Polsce będą 
miały wpływ na polskie granice zachodnie, od­
powiedział:

„Nie ulega wątpliwości, że olbrzymia ilość 
głosów potwierdzających, oddanych na trze­
cie pytanie w sprawie granic nad Odrą i.Nysą, 
nie będzie bez wpływu na ostateczne ustalenie 
polskich granic zachodnich".

Nie jest to jedyny głos w tej sprawie. 
„Spectator” tygodnik konserwatywny, nie

zawsze przychylnie odnoszący się do spraw pol­
skich. a zajmujący niejednokrotnie stanowisko 
przychylne wobec Niemiec, stwierdza na mar­
ginesie granic:

„Granice na Odrze nie są jeszcze ostatecznie 
ustalone, ale jest mało prawdopodobne, by zo­
stały zmienione”.

Nie ulega najmniejszej wątpliwości, że i ten 
sąd pozostaje w ścisłym związku z wynikami glo­
sowania ludowego.

Nie przytaczamy powyższych głosów, by zbie­
rać uprawniepia dla naszych granic zachodnich, 
czy szukać dla nich usprawiedliwienia, lecz przy­
taczamy dla tych, którzy twierdzili, że referen­
dum jest niepotrzebne, że jest manewrem poli­
tycznym. Już sam fakt olbrzymiej frekwencji w

irwptnKfefc <gif sabotnńę

Pożar na polskim motorowcu „Batory//

Straty spowodowane pożarem są poważne 
Ubezpieczeniowe

pokryje je Towarzystwo

W ub. sobotę doniosły depesze o wybuchu 
pożaru na polskim motorowcu „Batory", który 
znajduje się na stoczni w Antwerpii.

„Batory” miał być jedną z najwybitniejszych 
pozycji naszych powojennych zainteresowań 
morskich. Już we wrześniu miał „Batory" roz­
począć stałe regularne rejsy do Ameryki, a zain­
teresowanie polskim statkiem było tak duże ze 
strony zagranicznych pasażerów, że wszystkie 
miejsca na statku już na kilka tygodni naprzód 
były wykupione.

Spowodowane pożarem szkody są poważne 
1 naprawa ich potrwa czas dłuższy. Nie znaczy to 
jednakowoż, żeby na ten czas ustały przygoto-, 
wania do wznowienia przedwojennej polskie) 
linii pasażerskiej Czynione są już starania o od­
danie do dyspozycji GAL-u motorowca „So­
bieski".

Równocześnie zażądano od stoczni antwerpij- 
skiej szczegółowego raportu o wypadku. Docho­
dzenia wykażą, czy pożar spowodowany został 
nieszczęśliwym, zbiegiem okoliczności, niedbal­
stwem administracji stoczniowej, czy też może

Echa katastrofy kolejowej 
pod Krotoszynem

Katastrofa kolejowa, która miała miejsce w no­
cy z soboty na niedzielę 28 bm, a o której infor­
mowaliśmy już szczegółowo w wydaniu ponie­
działkowym, stała się powodem licznych plotek 
kursujących po mieście. Opowiadano np. o zer­
waniu mostu, o wielkiej ilości zabitych itd. Po­
nieważ dochodzenia w tej sprawie zostały już 
zakończone, możemy poinformować czytelników, 
że zgodnie z tym co podaliśmy tylko jedna osoba 
została zabita. Obrażenia odniesione przez dwie 
dalsze osoby przy bliższym zbadaniu okazały się 
nie groźne. Nie było również zerwania się niostu. 
Katastrofa wynikła, tak jak już pisaliśmy, na sku­
tek przepuszczenia na tor zajęty przez pociąg 
towarowo-osobowy, pociągu przetokowego.

głosowaniu była dostateczną odpowiedzią 
stwierdzeniem, Był

naród polski pragnie się wypowiedzieć w 
sprawach najżywotniejszych.

Głosy zaś rzecznika rządu brytyjskiego i „Spec-
tatora” są dla nas świadectwem, że i 

zagranica zrozumiała sens referendum i wolą
narodu polskiego, 

mimo krakowskich głosów ,,nie“.

Z procesu w Norymberdze

Wina została udowodniona
Rudenko — żąda dla wszystkich kary śmierciProkurator sowiecki

Londyn (obsł. wł.). Indywidualne rozprawy 
sądowe 21 przywódców hitlerowskich w Norym­
berdze zostały zamknięte końcowym przemówie­
niem oskarżyciela rosyjskiego Rudenki.

Z kolei rozpocznie się obrona 6 oskarżonych 
organizacyj hitlerowskich.' Przedstawiciele oskar­
żenia zdążali do tego, aby organizacje te uznano 
za zbrodnicze. Do organizacyj tych wchodzi kilka 
milionów Niemców.

Norymberga (API). Prokurator sowiecki 
Rudenko zakończy! w dniu dzisiejszym swą mowę 
oskarżycielską domagając się wyroku śmierci dla

działały tn jakieś ukryte sprężyny o charakterze 
sabotażowym.

Szkody spowodowane pożarem zwrócone będą 
przez towarzystwo ubezpieczeniowe.

Polityka Mikołajczyka przyniosła szkodę narodowi i państwu
PSL „Nowe Wyzwolenie" zwołuje Kongres nadzwyczajny

Zbliżająca się sesją Krajowej Rady Narodowej 
i zapowiedź ogłoszenia wyborów do Sejrnau wy­
magają wyjaśnienia sytuacji na odcinku chłop­
skim.

Zdrowy ferment, jaki powstał na wsi w okresie 
przed referendum przeciw polityce PSL, po- 
strzymal Mikołajczyka od zwołania zapowiedzia­
nego na dzień 9 lipca nadzwyczajnego kongresu 
PSL.

Zamiast tego kongresu odbędzie się w najbliż­
szym czasie nadzwyczajny kongres PSL „Nowe 
Wyzwolenie”, zwołany przez Główny Komitet 
Organizacyjny tej części PSL, która przed dwo­
ma miesiącami opowiedziała się za szczerą współ­
pracą z obozem demokratycznym, przeciw wszel­
kiemu jawnemu lub zamaskowanemu wstecznic- 
twu. Data kongresu będzie podana wkrótce.

Cele i zadania nadzwyczajnego kongresu, obok 
zarysu głównej linii politycżriej nowej organiza­
cji, przynosi właśnie nr 8 tygodnika „Nowe Wy­
zwolenie”.

„Jeżeli do głosu — czytamy w oświadczeniu
Komitetu Organizacyjnego — dochodzi zaśle­
pienie, jeżeli regulatorem myśli i czynów jest 
nienawiść, jeżeli straszliwą krzywdę, jaką pod­
ziemie wyrządza nieustannie społeczeństwu, usi­
łuje się określać mianem „pracy dla Polski”, 
i jeżeli zbrodnicza zależność tego podziemia 
od czynników nam obcych, zagranicznych, jest 
przedstawiana jako „walka o suwerenność”, — 
wtedy sytuacja staje się jasna:

Wśfód tych ludzi i tych środowisk nas nie 
będzie!

Wśród tych, którzy z całą świadomością dą­
żą do rozpętania w Polsce wojny domowej, 
nie może pozostać ani jeden chłop polski, ani 
jeden ludowiec, ani jeden prawdziwy "wiciarz!

Opinia zagranicy będzie również przykrą nie­
spodzianką dla tych Niemców, którzy się jeszcze 
łudzą, że wrócą kiedyś na ziemie Śląska i Pomo­
rza, i dla Andersów i Raczkiewiczów, którzy ich. 
w tym mniemaniu podtrzymują. Może nareszcie 
przestaną mówić o ziemiach oddanych pod „tym­
czasowy” zarząd Polski. Nie ma i nie będzie 
tymczasowości na naszych ziemiach zachodnich.

wszystkich oskarżonych. Prokurator podkreślił, 
że już oskarżyciel angielski nazwał ich pospoli­
tymi mordercami, którzy przed trybunałem wo­
jennym przybrali minę baranka. Prokurator, wy­
licza zbrodnie popełnione przez oskarżonych: 
Sauckel deportował miliony ludzi na roboty do 
Niemiec, Seyss Inquart współpracował przy mor­
dowaniu Żydów i elity intelektualnej w Polsce, 
Speer był dzielnym pomocnikiem Sauckla, von 
Neurath był posłusznym instrumentem w rękach 
Hitlera i wykonywał jego potworne zarządzenia, 
Frickbyl najbliższym współpracownikiem Goeb­
belsa i wzywał naród niemiecki do udziału w or­
ganizacji „Wehrwolf”. Oskarżyciel sowiecki pod­
kreślił w swej płomiennej mowie, że podsądni za­
pominają o milionach zamordowanych europej­
czyków. W ciągu tego procesu wielu z nich stało 
się oskarżycielami Hitlera, lecz w rzeczywistości 
oskarżeni nie mogą przebaczyć mu tylko jednego 
— klęski.

W imieniu narodów Związku Radzieckiego pro 
kurator stwierdza, że

wina oskarżonych została całkowicie 
udowodniona

i żąda dla wszystkich najwyższego wymiaru kary 
— kary śmierci.

Gdzie sięgają wpływy ONR-u czy NSZ-u, 
Andersa czy Raczkiewicza, takich czy innych 
zagranicznych czynników dyspozycyjnych, — 
tam nie może i nie będzie należał żaden ucz­
ciwy i rozsądnie myślący chłop polski!” 
Mówiąc o roli politycznej Mikołajczyka, o-

świadczenie stwierdza:
„Człowieka ocenia się według skutków jego 

pracy, a nie według górnych a często pustych 
czy fałszywych słów, ani aktorskich deklamacji. 
Zaś skutki polityki Mikołajczyka są w ostatecz­
nym rezultacie jak najbardziej fatalne i potę­
pienia godne. Posiadał wielkie możliwości, po­
siadał zaufanie narodu, mógł należeć do ludzi, 
którzy w Polsce rządzą. Wszystko to zmarno­
wał, przegrał, zaprzepaścił. Tak postępują po- 
lifyey nieudolni, źli, szkodliwi, ambitni. Mniej­
sza z tym, że sam zmarnował swoje szanse. 
Jest tylko bardzo złe i smutne, że narodowi 
i Państwu krzywdę wyrządza i szkodę przy­
nosi, a ostatnio, spadając w przepaść, usiłuje* 
swoją poiityką katastrofy pociągnąć ze sobą 
naród.

Temu musimy zapobiec.
Właśnie — my, ludowcy, chłopi, członkowie 

i działacze Polskiego Stronnictwa Ludowego.” 
Oświadczenie podpisane jest przez Główny 

Komitet Organizacyjny PSL „Nowe Wyzwolenie”.
„Gazeta Ludowa” może oczywiście pomniejszać 

znaczenie i wpływy tej grupy, ale fakt wystąpie­
nia poważnego grona bezwzględnie ideowych 
działaczy ludowych przeciw polityce Mikołaj­
czyka świadczy o tym, że dla ludzi myślących 
demokratycznie, staje się ona coraz mniej zrozu­
miała, coraz bardziej obca » w konsekwencji
szkodliwa i wroga.

Echa Konferencji Paryskiej
Rzym (API). Piętro Nenni, przewodniczący 

delegacji włoskiej na'konfereaicję paryską oświath 
czyi korespondentowi rzymskiemu w Paryżu, 
ma zamiar proisić przedstawicieli 21 narodów 
Zgromadzonych w Paryżu o pomoc w otrzym^^;^ 
pozwolenia na bezpośrednie pertraktacje z Jugo. 
stawią w sprawie Wenecji julijskiej.

Nowy Jork (obsł. wl.). We Włoszech prze­
prowadzony został jednogodzinny strajk prote­
stacyjny przeciw niektórym postanowieniom pro­
ponowanego traktatu pokojowego z Wiochami.

Nowy Jork (obsł. wł.). W Gorycji 
tysięcy Słoweńców demonstrowało w poniedzia­
łek przeciw postanowieniom tego samego trak­
tatu z Włochami pozostawiającemu Gorycje nrzv 
Włoszech. y

Warszawa (obsł. wł.). Dzienniki czeskie 
zamieszczają wywiad z ambasadorem Czecho­
słowacji w PaTyżu na temat konferencji pokojo­
wej. W wywiadzie tym ambasador czeski oświad­
czył, że Czechosłowacja będzie żądała na konfe­
rencji pokojowej zobowiązania Węgier do przy­
jęcia 200.000 na 250.000 Węgrów z Czechosłowacji.

Agencje I ralip Jonołggt

— W SoHt ogłoszono listę oficerów zwolnio­
nych z armii w związku z przeprowadzaną czyst­
ką. Ogólna liczba dymisjonowanych oficerów 
od chwili rozpoczęcia czystki wynosi 338.

— W Jerozolimie wojska brytyjskie wydoby­
ły ofiary zamachu bombowego na hotel „Króla 
Dawida". Jak dotąd liczba ofiar zamachu doszła 
do 82 osób.

— Amerykański wiceadmirał oświadczył, li
zastosowanie energii atomowej do poruszania 
okrętów jest możliwe do osiągnięcia w ciągu 
5—10 lat, jakkolwiek wiele problemów technicz­
nych pozostało nierozwiązanych.

— W Budapeszcie ogłoszono, że parytet złoty 
florena węgierskiego ustalono stosunkiem 13.210 
florenów z 1 kg czystego złota.

— Agencja grecka ogłosiła listę zbrodniarzy 
wojennych, która obejmuje 160 nazwisk obywa­
teli bułgarskich. Oskarżenie to ma być przedło­
żone międzynarodowej komisji do badania zbrod­
ni wojennych w Londynie. Na liście oskarżo­
nych znajdują się zarówno nazwiska osób cy­
wilnych jak i wojskowych, którym zarzuca stę 
popełnianie okrucieństw podczas okupowania 
Macedonii i Grecji przez wojska bułgarskie.

— Do Wiednia przybył generalny dyrektor 
UNRRY La Guardia. Wyraził on troskę co do 
losu uchodźców t wysiedleńców europejskich 
przebywających obecnie w Niemczech 1 Austrii.

— W Waszyngtonie senat amerykański za­
twierdził w poniedziałek skład miąnoy/anej 
przez prezydenta Trumana trzyosobowej komi­
sji, która ma decydować jakie produkty podle­
gałyby państwowej kontroli cen.

— Koła oficjalne Londynu dementują wiado­
mość nadeszłą z Paryża jakoby minister spraw 
zagranicznych W. Brytanii miał się podać do 
dymisjL

— Ambasador włoski w Warszawie wezwany 
został do Rzymu. Stanowisko to powierzone ma 
być komu innemu.

— Przedstawiciel ministerstwa rolnictwa w St.
Zjednoczonych oświadczył, że chociaż zbiory są 
lepsze od zeszłorocznych, istniejące zapasy nie 
pokryją zapotrzebowania światowego w okresie 
1946 i 1947 r.

— W Baden-Baden rozstrzelano 4 zbrodniarzy 
wojennych odpowiedzialnych Za okrucieństwa po­
pełniane w obozie koncentracyjnym Neu Bre- 
men.

— Do Krakowa przybyła grupa dziennikarzy 
szwajcarskich. Po zwiedzeniu zabytków przed­
stawiciele świata literackiego przybyli do kra­
kowskiego „Pałacu Prasy", gdzie nawiązali kon­
takt z dziennikarzami krakowskimi.

— Minister zdrowia Litwin dokonał lustracji 
wielu kąpielowisk nadmorskich. Minister zwie­
dził ponadto szereg obozów wypoczynkowych 
dla młodzieży, robotników 1 inteligencji pra­
cującej.

JANUSZ MILCZ-LIKOWSK1

MAJOR SZCZERBIEC
(15)

Chłopcy z niedowierzaniem obserwowali przy­
byszów. Brudni i zarośnięci, mieli wygląd typo­
wych włóczęgów, chociaż właściwie tak Szczer­
biec jak i jego chłopcy nie wyglądali lepiej. 
Przyglądano się sobie prawie, że bez słowa, parę 
chwil, wreszcie wszyscy usiedli.

— Co tu robicie?.., — zapytał Szczerbiec.
— My?.. — Mieszkamy tutaj... — odpowie­

dział ze śmiechem jeden z- przybyłych.
— Jak to...? Tutaj mieszkacie? Gdzie?
— Ano tak... mieszkamy w grobowcach... Cał­

kiem fajno się mieszka... No, ale dość tej gadki... 
Powiedzcie dokładnie, coście za jedni i jak się 
znaleźliście na cmentarzu. Znaleźliśmy ślady, bo 
nie macie owiniętych butów szmatami.

— Jestem major Szczerbiec — padła pewna 
siebie odpowiedź — a to moi ludzie. — Urato­
wałem ich z okrążenia. Mieliśmy kryjówkę, ale 
Niemey spalili dom, i trzeba było szukać innego 
szczęścia. Chcę chłopców wyprowadzić z War­
szawy. Poza tym jestem księdzem.

— Powstańcy spojrzeli z niedowierzaniem na 
Szczerbca. Kaziu otworzył szeroko usta.

— Pan... księdzem... Nie przypuszczałem — 
wykrztusił.

— Tak moi drodzy. Nie mówiłem specjalnie o 
tym, bo nie było potrzeby, teraz, gdy jest nas 
więcej, wolę, aby dowództwo nad całością objął 
kto inny. Jestem kapelanem-majorem, ale kiedyś 
jeszcze przed seminarium duchownym byłem na 
podchorążówce, stąd znam bardzo dobrze dowo­

dzenie. No...! ale dość tego. Tu chyba jest was 
więcej. — Zwrócił się do przybyłych, — Zapro­
wadźcie nas do dowódcy.

— Proszę bardzo — odparł jeden — ale trzeba 
iść pojedynczo. Ksiądz major pozwoli pierwszy.

Do tzw. sztabu było około 100 metrów. Mieścił 
się w wielkim grobowcu. Wejście do środka było 
normalne, a wewnątrz urządzenie zupełnie przy­
zwoite. Stół, dwa krzesła, 6łoma, kołdry i po­
duszki.

— Panie majorze! — raportował przewodnik. 
— Melduję posłusznie, że w czasie patrolu spot­
kałem księdza kapelana, majora Szczerbca z dzie­
sięcioma ludźmi. Chcieli przejść poza Warszawę. 
Ksiądz kapelan przyszedł ze mną. Reszta czeka.

— Dziękuję — odpowiedział starszy, nieogolo­
ny mężczyzna i zwrócił się wesoło do nowo­
przybyłego. — Jestem major Bicz... Bardzo mi 
przyjemnie, że ksiądz do nas zawitał. Teraz bę­
dziemy mięli cały komplet, bo lekarz już jest. 
Mamy więc duszpasterza. Naprawdę bardzo się 
cieszymy.

Uśmiechał się, potrząsając kordialnie dłoń ka­
pelana.

W międzyczasie do grobowca przyszło paru 
mężczyzn.

— To jest kapitan Maks — przedstawiał go­
spodarz. — A to dwaj najmłodsi z naszych do­
wódców: porucznik Jasio i podchor. Staś. Prze­
bijali się z Kampinosu na pomoc Warszawie i

rozbito ich. Ostatnie resztki uratował podchor. 
Staś.

Major Bicz przedstawiał księdza po kolei wszy­
stkim przybyłym.

—_ Moi panowie — powiedział na zakończenie 
z uśmiechem — teraz możemy umierać. Bo przy­
najmniej pogrzeb z księdzem można wyprawić.

Reszta zebranych nie zareagowała na ten żart.
— A co wy robicie ze zwłokami zmarłych — 

tych z grobowców — zapytał Szczerbiec.
— Niektóre, większe były puste, widocznie 

Niemcy jeszcze za czasów likwidacji getta szu­
kali w grobach kosztowności — odpowiedział 
major — i zwłoki gdzieś powyrzucali. Poza tym, 
gdy zajmujemy jakiś grobowiec, przenosi się 
nieboszczyka do drugiego, potem wietrzy się 
i przerabia na mieszkanie.

— A w nocy? — wtrącił porucznik Jasio — wy­
chodzimy na robotę. Odstawiamy dywersję na 
tyłach. Jesteśmy tutaj już trzy tygodnie a szkopy 
jakoś nie znalazły nas.

Usiedli jeden przy drugim a kapitan wyjął wo­
reczek z tytoniem. Skręcili po papierosie.

— Palić można... Dymu Niemcy nie zauważą — 
wyjaśnił Bicz.

— Gdzieście si ędotychczas chowali? — zapyta! 
Jasio.

_  Zaraz panom opowiem — powiedział ksiądz.
— Proszę tylko o umieszczenie moich ludzi.

— Murzyn — zawołał kapitan — uchyliwszy 
małe drzwiczki. — Zakwaterujcie tych nowych i 
dajcie im coś do jedzenia.

— Rozkaz — padła służbi6ta odpowiedź.
Szczerbiec zaczął opowiadać swą historię od

pierwsz^ph dni powstania, jak szturmowali bro­
niących się Niemców. Potem opisał kiedy zostali

okrążeni, jak ratowano rannych, 1 jak znaleziono 
kryjówkę w komorze kominowej. Gdy opowiadał 
o masowych egzekucjach, jeden z obecnych wtrą­
cił:

— Zawsze zastanawiałem się, co mają ozna­
czać te regularne sądy, a potem ten czarny 
dym...

Długo ciągnęła się opowieść. Gdy skończył, ka­
pitan wstał.

— Księże kapelanie! — zaczął uroczystym gło­
sem. — Ksiądz zasługuje na „Virtuti Militari • 
Chcę, ściskając waszą dłoń, dać wyraz naszemu 
zadowoleniu, że właśnie do naszej grupy zawi­
taliście.

— Dziękuję — odparł spokojnie Szczerbiec. — 
Mnie na orderach nie zależy, a na tym, aby chło­
pakom życie ratować. Polska tylu ludzi już stra­
ciła'i każde życie jest niezmiernie cenne. Teraz 
żdaję moich podkomendnych pod pańską komen­
dę. Niech ich pan prowadzi w bój, lecz nigdy 
nie na śmierć... Przed nimi nie grób, — tn wska­
zał ręką na ściany — a twórcze życie.

ROZDZIAŁ VIII.
Ksiądz major Szczerbiec został zakwaterowany, 

dziwnym zbiegiem okoliczności, w grobowcu 
zmarłego rabina. Mimo konieczności zamieszka­
nia w przybytku śmierci osobnika, który do pew­
nego 6topnia był jego zawodowym kolegą, nie 
mógł się oprzeć uczuciu popełniania święto­
kradztwa. Często też w chwilach, gdy był zupeł­
nie sam, modlił się za dusze spoczywających na 
tym miejscu. Z drugiej strony był niezmiernie 
rad z obrotu rzeczy, ze znalezienia dla swych 
ludzi bezpiecznego schronienia: zarówno od de­
szczu i chłodu jak i od śmierci z rąk Niemców.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Środa, dnia 31 llpca 1946 rokn
Kalendarz rzymsko-katolicki - Ignacego L. 
Kalendarz słowiański — Miłobrata

Czwartek, dnia 1 sierpnia 1946 roku
Kalendarz rzymsko-katolicki — Piotra w ok 
Kalendarz słowiański — Brodizisława

Seha poznańskich wydarzeń
(c) W dniu 19 bm, odbyło się na Głównej walne 

zebranie Stowarzyszenia Pań Miłosierdzia. Ob­
szerny referat o znaczeniu miłosierdzia chrześci­
jańskiego i konieczności jego rozkrzewiania wy­
głosił ks. prób. Cieciora. W czasie zebrania wy­
brano również Zarząd'Stowarzyszenia, przy czym 
prezeską mianowano ob. Irenę Kaczmarkową. 
Zebrania zakończono dobrowolną składką na 
rzecz ubogich.

(c) W ub. niedzielę odbyła się w Domu Związ­
kowym przy ul. Grobli uroczystość św. An-ny 
Patronki Piekarzy. Przed akademią w Domu 
Związkowym została odprawiona msza św. w ko­
ściele Pana Jezusa przy ul. Żydowskiej.

Akademię zagaił prezes Sekcji Piekarzy ob. 
Wawrzyniak, poczem ob Szymański przedsta­
wił zebranym historię sekcji. Ob. Gierczykowi 
wręczono dyplom z okazji 50-lecia służby w za­
wodzie piekarskim. Uroczystość wypełniły dekla­
macje oraz zbiórka na rzecz odbudowy kościoła 
Pana Jezusa, w której zebrano sumę 1.572,50 zł.

Kto nie otrzyma węgla na kartki
Wobec licznych zapytań Miejski Wydział 

Aprowizacji i Handlu wyjaśnia, że przydział wę­
gla kartkowego nie dotyczy posiadaczy kart ży­
wnościowych I kat. zatrudnionych w przedsię­
biorstwach przemysłu: hutniczego, zbrojeniowe­
go, naftowego, drzewnego, energetycznego, ma­
teriałów budowlanych, metalowego, węglowe­
go, cukrowniczego, chemicznego, elektrotech­
nicznego, włókienniczego, skórzanego i papier­
niczego. Pracownicy wymienionych przedsię­
biorstw otrzymają opał na podstawie umowy 
zbiorowej.

Dodatkowa rejestracja 
kart żywnościowych na mięso

Miejski Wydział Aprowizacji i Handlu komu­
nikuje, że punkty rozdzielcze — rzeźnickie: 
nr 4 (f-ma Moszka, ul. Wodna 13), nr 7 (f-ma 
Przybyła, św. Marcin 24) i nr 15 (f-ma Glogier 
i Kleczewski, ul. Kantaka 5), przeprowadzają 
dodatkową rejestrację kart żywnościowych z 
mieś, lipca na mięso i słoninę do dnia 3 sierp­
nia br. Po upływie tego terminu niezrealizowa­
ne odcinki tracą ważność. W przyszłych mie­
siącach natomiast spóźnione rejestracje nie bę­
dą uwzględniane.

Ponadto Wydz. Aprowizacji informuje zain­
teresowane punkty rozdzielcze, że w celu reje­
stracji kart macierzyńskich należy odcinać od­
cinek II. B. 1 na mleko oraz ode. II. B — II na 
różne.

Ceny wolnorynkowe za artykuły 
pierwszej potrzeby

W dniu 29 bm. płacono na targu poznańskim 
za 1 kg w zł: Chleba 14, mąki pszennej 50—60, 
mąki żytniej 30, masła mleczarskiego 380, masła 
wiejskiegó 360, jajko (sztuka) 8,50, mleko 
(1 litr) 20.

Warzywa i owoce za 1 kg w zł: jabłek 40— 
60, wiśni 60—70, gruszek 60—80, pomidorów 
40—50, brzoskwiń 70—100, śliwek 40—60, kapu­
sta biała (główka) 8, włoska 10, modra 10, ogór­
ki (kg) 6—10, kartofle 6.

Notowania cen ziemiopłodów
Komisja obrotu Ziemiopłodami i Przetworami 

Zbożowymi przy Biurze Ekonomicznym Woje­
wody Poznańskiego zanotowała następujące ce­
ny w obrotach hurtowych — wagonowych, 
franco wagon stacja załadowania (za 100 kg 
w zł: żyto stare) 750—850, żyto nowe (zdatoie do 
przemiału) 650—750 (obroty minimalne), pszeni­
ca — bez obrotów: jęczmień pastewny 750 — 
850, jęczmień przemysłowy 850—1000, jęczmień 
ozimy 600—700, owies pastewny 750—850, 
owies przemysłowy 850—950, mąka żytnia 
(80%) (ze starych zapasów) 1.250—1(350, mąka 
żytnia (9O°/o) 1.100 — 1.200, mąka pszenna — 
bez obrotów; kasza jęczmienna 1.600—1.700, 
rzepak 4.200—4.500, ziemniaki rychliki 300—400.

Tedericja spokojna.

czytelnikomOdpowiadamy
Jotes — Bnin. Sprawy te b. nas interesują. 

Wiadomości aktualne chętnie zamieścimy. ,
K. Ł. z Paproci. W tej sprawie radzimy zwrocie 

się do Kuratorium Szkolnego w Poznaniu, ulica 
Zwierzyniecka 2. , . .

P. Józef Smarny. Radzimy zwrocie się do kliniKi 
oftalnicznej w Poznaniu, ul. Szkolna.

M. P. _  Poznań. Trzeba siedzieć w redakcji,
żeby zrozumieć to zło konieczne, którego nie mo­
żna wyeliminować z prasy. Poza tym jeszcze je­
dno: to już jest nasza sprawa. A że się udało, to 
tylko świadczy o — nie przechwalając się — na­
szej zdolności w redagowaniu pisma.

P. I. Gł. z Leszna. Z wiersza nie skorzystamy.
M. D. Bardzo słuszna uwaga. Za pomysł dzię­

kujemy i sprawą tą zainteresujemy dyrekcję 
teatrów poznańskich.

Czytelnicy z Międzychodu. Bardzo dziękujemy 
za nadesłany nam bilet kolejowy z napisem: 
PERSONENZUG — Birkenbaum (WartheJ —

Na marginesie przydziału węgla
Pod rozwagę Wydziału Aprowizacji i Handlu

W początkach lipca ukazało się rozporządzenie 
Miejskiego Wydziału Aprowizacji i Handlu, w 
myśl którego posiadacze czerwcowych kartek ży­
wnościowych I kat. mieli otrzymać na ode. nr 40 
i 41 po 100 kg węgla. Ludziska bardzo ucieszeni 
poznosili wspomniane odcinki do swych zakładów 
pracy, które z kolei miały je oddać w Wydziale 
Aprow. i Handlu i stamtąd otrzymać zwolnienie 
na przyjdział węgla.

Ale w biurokratycznym kociołku od ogłoszenia 
do wykonania jest droga bardzo daleka. Nie mi­
nęły dwa tygodnie, a już ukazało się nowe roz­
porządzenie Wydz. Aprow. i Handlu, anulujące 
oddane już odcinki czerwcowe, a w zamian pole­
cające zakładom pracy zebranie odcinków lip­
cowych. Prawdopodobnie za dalsze dwa tygodnie' 
zamiłuje się lipcowe odcinki, każę się zbierać 
sierpniowe, itd. — aż do zimy. No a w zimie — 
wiadomo. Wielkie zapotrzebowanie dla elektrowni 
i fabryk, brak węgla,rek i prawdopodobnie dalsze 
czekanie do wiosny.

Właśnie ze względu na ten brak węglarek na­
leżało wyzyskać sezon letni, kiedy zapotrzebo­
wanie na tabor jest mniejsze i dostarczyć lud­
ności środki opalowe na przetrwanie zimy. Je­

Sprawiedliwość dosięgnęia brutalnych Hiemców
(lk) W ub. piątek stanęli przed Specjalnym Są­

dem Karnym w Poznaniu Franciszek Żabka, lat 
36, narodowości polskiej oraz Jan Schulz, lat 35, 
narodowości niemieckiej. Akt oskarżenia za­
rzucał Żabce, że w czasie okupacji, będąc wło­
darzem w Bytkowie, znęcał się nad Polakami, 
przy czym dotkliwie pobił St. Roka oraz oskar­
ża! pracowników polskich przed urzędnikiem nie­
mieckim o wrogie nastawienie do narodu niemiec­
kiego. Donosy Żabki spowodowały wywiezienie 
Ireny Markowskiej do Niemiec oraz ujęcie i roz­
strzelanie Bronisława Borowiaka. Jan Schulz brał 
również udział w znęcaniu się nad Polakami, 
przy czym szczególnie dotkliwie pobił i skopał 
Piotra Kowalskiego.

Zeznania świadków ujawniły bezpodstawność 
oskarżenia w stssunku do Żabki, którego uwol­
niono od winy i kary. Oskarżonego Schulza ska­
zano na 3 la-ta więzienia, wraz z utratą wszelkich 
praw.

W ub. poniedziałek rozpatrywał Specjalny Sąd 
Karny sprawę Niemca Rudolfa Haeta, lat 40, 
który w czasie okupacji, w Konarzewie, pow. Po­
znań, brat udział w prześladowaniu Polaków. 
Przewód sądowy wykazał, że oskarżony spowodo­
wał wysiedlenie osób narodowości polskiej ze 
wsi Konarzewo, a szereg Polaków dotkliwie po­

Byli więźniowie polityczni jadą 
do Częstochowy

(c) Przebywający w niemieckich obozach kon­
centracyjnych Polacy sktadali ślubowanie, że 
z chwilą zakończenia wojny i szczęśliwego wy­
dostania się z obozów odbędą pielgrzymkę do 
Częstochowy. Termin odbycia pielgrzymki zo­
stał obecnie ustalony — po całkowitym zorgani­
zowaniu wszystkich b. więźniów w szeregach 
związku — na dni 20 i 21 sierpnia br. Pielgrzym­
ka ma charakter ogólnokrajowy, a wyjazd z Po­
znania nastąpi w dniu 19 sierpnia.

Prawo udziału w pielgrzymce mają członko­
wie Związku b. więźniów wraz z rodzinami oraz 
podopieczni. Koszt wycieczki wyniesie około 
300 zł od osoby, przy czym kwatery w Często­
chowie są zapewnione.

Zgłaszać budynki, podlegające 
rozbiórce

Zgodnie z rozporządzeniem z dnia 15 lutego 
1945 r., mówiącym o obowiązku zgłaszania 
szkód spowodowanych działaniami wojennymi 
przy budynkach mieszkalnych i zakładach prze­
mysłowych, właściciele, względnie administra­
torzy uszkodzonych przez wojnę, a opuszczo­
nych, względnie porzuconych przez nich budyn­
ków winni wymienione obiekty zgłaszać do Od­
działu Nadzoru Budowlanego przy Zarządzie 
Miejskim stół. m. Poznania, przy ul. Dąbrow­
skiego 12, pok. 235. Zgłoszeniu podlegają przede 
wszystkim budynki grożące zawaleniem. Ter­
min zgłaszania upływa dnia 31 sierpnia br., przy 
czym zgłoszenie winno nastąpić na piśmie.

Właściciele, którzy nie zastosują się do po­
wyższego wezwania, będą musieli ponieść 
wszelkie konsekwencje za zaniedbanie sprawy 
i nie będą mogli mieć pretensji do jakichkol­
wiek odszkodowań w razie przymusowej roz­
biórki budynku przez uprawione władze bu­
dowlane.

Sophiengrund, 0,45 RM itd. Uważamy, że chyba 
dosyć już było czasu na usunięcie niemieckich 
Biletów kolejowych. A stacji kolejowej w Mię­
dzychodzie przesyłamy serdeczne... „gratulacje .

W. G. P. 5. Trudno nam coś pomóc. Radzimy 
jednak nie ustawać w staraniach o uzyskanie 
pomocy. Nie wyobrażamy sobie, żeby dla sprawy, 
którą Pani porusza, właściwe czynniki nie znala­
zły zrozumienia.

Jur. Za miły list i za zainteresowanie dzięku­
jemy. Współpracę przyjmiemy z chęcią. Poza 
wymienionymi przez Pana pismami inne nie 
zamieszczają rozrywek umysłowych. Nasz doda­
tek będzie się ukazywał co tydzień.

Post scriptum. Czytelników naszych, którzy pi- 
szą do naszego działu „odpowiadamy czytelni­
kom*, bardzo prosimy o możliwie czytelne pismo. 
Duży trud w odczytywaniu listów wpływa często­
kroć na opóźnienie w odpowiedziach.

żeli się tego nie robi, jeżeli zmarnowano maj i 
czerwiec, oraz cały lipiec, a więc miesiące, 
w których ogólnokrajowe zapotrzebowanie na wę­
giel jest najmniejsze, to wina leży po stronie 
osób odpowiedzialnych za zaopatrzenie w wę­
giel ludności miasta. Przypominamy sobie, co 
było w roku ubiegłym? Jak tłumaczono nam — 
że to tylko wyjątkowo tej zimy obyć się musimy 
bez opalu, bo są zatory na śląskich stacjach roz­
dzielczych, bo kolej nie jest w stanie nadążyć — 
ze względu na szczupłość swego taboru — z roz­
prowadzeniem węgla. Ale — zapewniano nas, — 
w roku przyszłym, to będzie już całkiem inaczej.

Byliśmy naiwni i wierzyliśmy na słowo. Oka­
zuje się jednak, że nie należało wierzyć, że trzeba 
krzyczeć i domagać się zerwania z systemem ba­
łaganu i odwlekania.

Zima ubiegła była dość lekka, ale któż nas 
zapewni, że w tym roku nie będziemy mieli kilku­
nastostopniowych mrozów. Po upalnym lecie zwy­
kle zima jest bardzo ostra. Czyż będziemy się 
ogrzewać okólnikami i rozporządzeniami Miej­
skiego Wydziału Aprow. i Handlu? Bo cieple 
słówka i gorące zapewnienia, w których Wydz. 
Aprowizacji nie szczędzi, do napalenia w pie­
cach nie starczą.

bił, nie zwracając uwagi na wiek i pleć. Haet 
byl członkiem SA.

Brutalnego Niemca skazano -na 8 lat wię­
zienia wraz z konfiskatą majątku i utratą wszel­
kich praw.

Na sesji wyjazdowej Specjalnego Sądu Kar­
nego w Wolsztynie rozpatrywano »pr£wę VD 
Kurta Marco, lat 68. Oskarżony byl w czasie oku­
pacji członkiem NSDAP, a akt oskarżenia zarzu­
ca! mu, że działał na szkodę ludności polskiej, 
bijąc i lżąc pracowników polskich.

Po przesłuchaniu ś-wiadków skazano brutalnego 
Niemca na 4 lata więzienia z zaliczeniem aresztu 
śledczego.

Przed.tym samym Trybunałem stanął również 
VD Hermann Schulz, lat 48. Przewód sądowy 
pozwolił ustalić, że oskarżony byl przed wojną 
obywatelem polskim, narodowości niemieckiej i 
w czasie.okupacji uzyskaj wykaz VD I kat. wstę­
pując równocześnie do'. SA. Jako członek tej 
organizacji brał udział w wysiedlaniu Polaków 
z Tucborzy.

Sąd wziął pod uwagę dotychczasową niekaral­
ność oskarżonego oraz fakt, że Schulz uprzedzał 
Polaków przed ich wysiedlaniem i na tej podsta­
wie wymierzył mu karę więzienia przez 5 lat. 
Okolicznością obciążającą stała się przynależność 
oskarżonego do SA.

Lekarze amerykańscy w Poznaniu
W dniach od 2—4 sierpnia przybędą do Po­

znania Profesorowie Wydziałów Lekarskich U- 
niwersytetów amerykańskich. Goście wygłoszą 
szereg odczytów z zakresu różnych specjalno­
ści lekarskich w ramach kursu przeszkolenia 
lekarskiego. Wykłady te przyczynią się nie­
wątpliwie do zapoznania naszych lekarzy z naj­
nowszymi zdobyczami wiedzy lekarskiej w A- 
meryce.

W związku z powyższym Izba Lekarska zwra­
ca się do lekarzy m. Poznania o liczny udział 
członków w kursie. Bliższe szczegóły zostaną 
podane w odpowiednim terminie.

Nowe licea rolnicze w Poznaniu 
i okolicy

Ogromne przemiany, jakie zaszły w rolnictwie 
polskim, zmuszają Ministerstwo Rolnictwa i Re­
form Rolnych do dostarczenia wsi polskiej świa­
tłych pracowników w zakresie szkolnictwa rol­
niczego, agronomii społecznej i spółdzielczości 
rolniczej. Izby Rolnicze, organizacje dobrowolne 
i zawodowe, ośrodki kultury rolnej i gęsto roz­
siany na zachodzie polski przemysł rolny — po­
trzebują wielu dobrze przygotowanych fachow­
ców. Do przygotowania przyszłych pionierów ży­
cia gospodarczego,, społecznego i kulturalno- 
oświatowego wsi polskiej — przede wszystkim 
powołane są licea rolnicze. Wśród szkół liceal­
nych rolniczych, jakie po obecnej wojnie powsta­
ły na terenie kraju, na szczególną uwagę zasłu­
gują dwa nowe zakłady: Państw. Miejskie Liceum 
Gospodarstwa Wiejskiego w Poznaniu oraz 
Państw. Żeńskie Liceum Gospodarstwa Wiejskie­
go w Rokietnicy pod Poznaniem. Pierwsze z nich 
pod kierownictwem inż. W. Zembala, dyr. Państw. 
Szkoły Ogrodnictwa w Poznaniu, znajduje się 
przy ul. Dąbrowskiego 159. Specjalne gospodar­
stwo szkolne mieści się w Edwardowie ppd Po­
znaniem. Drugie Liceum pod kier. inż. J. Nieza- 
witowskiej, b. wizytatorki szkół rolniczych K. O. 
S. we Lwowie, mieści się w Rokietnicy pod Po­
znaniem, tel. Rokietnica — 3. Obydwa zakłady 
posiadają na miejscu własne internaty.

Doskonałe położenie obydwu liceów, piękne 
gospodarstwa szkoleniowe, doskonały dobór sił 
profesorskich z Poznania i wybitne kierownictwo 
tak pod względem pedagogicznym jak i facho­
wym — daje rękojmię właściwego poziomu i roz­
woju szkół. Nowymi szkołami licealnymi powinna 
zainteresować się przede wszystkim ta młodzież 
która chce pracować dla lepszego jutra wsi pol­
skiej. Warunki przyjęcia są: ukończenie gimna­
zjum lub wykształcenie równorzędne.

SZTANDARY
Chorągwie - Paramenta kościelne
poleca znana firma

JÓZEF ŁOWIRSKI
Poznań, W. Garbary 45, tel. 39-05

Liczne uznania za prace
2*940

środa, dnia 31 Hpca 1946 r.
W teatrach poznańskich:

Teatr Wielki: dLaiś, goda. 19-ta — „Zemsta Ni«top-eraa”.
Teatr Polski: dodś i jutro, £o«bz. 19-ta — „Frewła teoria

Teatr Nowy: od dalś, praca cały sierpień — teatr ntceryony.
Teatr Letni — dziś teatr nfeczyąny; jsrtro, godz. 19.30 — 

,,Mx>ja siostra i }a“ (premiera),

W kinach poznańskich:
Apollo — „Zygimuct Kłosowska'*; Bałtyk — , Pewne| nocy'’j 

Muza — „Płomień nie zgą/łł”; Rialto — „Pod gołym niebem”; 
Warta — „Pierwszy pocałunek”.

Pucscąłek seansów o godz. 16-tej, l€-teą i 20-iej. W nie­
dziele i święta od. god-z. M-tej.

W czwartek premiera na scenie letniej
W czwartek, 1 sierpnia br,, o godz. 19.30 odbędzie się 

premier* przemiłej-komediii nnuzy-czro-oj do melojłyioe-j muzyki 
Baroatzlty‘ego, tekst Tuwima i Hemiara „Moja siostra i j-a” 
w reżyserii R, Wasilewskiego; w poszczególnych rolach G.. 
Krygier-Bernaidki. Hanna Dobra antka W, Jabłoński, S, Wi- 
nie^ki, Z, Relski, E. Kotarski, M. Nowakowski, W. Oksza 
i 0/Maliński, Kierownictwo muzyczne Buchwalda, dekoracjo 
Szpingera, tańce układni J. Kaplińskiego.

Ostatni występ „Chóru Czajanda" 
w kinie „Apollo**

Ostatni występ znakomitych artys-tów warszawskich 
„Chóru Cz>a»jaróda’' Janiny Godlewskiej i Andrzeja Boguckie­
go, odbedz*« się dziś 31 lipca. o godz. 21-sroe-j w kinie 
,, Apollo ”,

Wesoły program jałri usłyszymy składa się z aktualnych 
piosenek, tang, foxtrotów. pieśni ludowych ora-z party­
zanckich.

Sprzedaż biletów w k-inie ..ApołJo’*,

KOMUNIKATY
Związek Zawodowy Literatów Polskich — od­

dział w Poznaniu po da jo do wiadomości, że 
z okazji dwudziestej rocznicy śmierci Jana Ka­
sprowicza odbędzie się w dniu 1 sierpnia br. 
o godz. 10-tej msza św. żałobna w Kolegiacie 
Farmej.

Centralny Związek Zawodowy Metalowców
w Polsce, oddział w Poznaniu donosi, rź od dnia 
1. 8. 46 przeprowadzi się do lokali związkowych 
w Poznaniu przy ul. Traugutta nr 20/22.

Mikołajczak Mieczysław, lat 17, zam. w Buku, 
ul. Mury 10, a uczęszczający do gimnazjum 
w Poznaniu, wyjechał dnia 29. 4. br. ranp od 
p. Tymkowskiej do domu i w dro-dze zaginął bez 
śladu. Rysopis: wzrost średni, włosy blond, za­
czesane do góry, oczy niebieskie. Ubrany byt 
w marynarkę ciemnozieloną, granatowe spodnie 
oraz czarne buty z cholewami, sznurowane.

Wszelkie wiadomości o zaginionym należy kie­
rować do P. C. K. Poznań, pl. Asnyka 5.

Zebrania w irfnfri 1 sierpnia
Obowiązkowy Cech Blacharzy, Instalatorów 1 Ogrzcwalnł-

ków — godz. 16-ba- w lok, ob. Nurków sine Jo, ml, Mielżyó- 
ałriego 23.

OM TUR, Koło Śródmieście — godz. 19-ta w świotKey PPS, 
tul. Młyńska 13.

Cech Mistrzów Garncarskich — godz. 17-ta w aaU „Strzechy 
Budo wiaro ej” tel. Mfielżyńskiego 23.

K. Krotoski i R. Sioda
adwokaci

zawiaJamaaią, źę prowadzą od dnia 1 sierpnia 1946 kancelarię 
adwokacką w Po z wami u prozy ał. Marcick-owakiego 22 (gmach 
św. Wojciecha), III piętro, telefon 10-05, godziny przyjęć 
9—12, 16—18, w soboty 9—13. 20270

Program audycyj radiowych na czwartek, 
dzień 1 sierpnia 1946 r.

6.00 Pieśń poranna; 6.05 Dziemnik poranny; 6.20 Program 
n® dzień bieżący; 6.25 Gimnastyka po-rarma — n-a wszystk e 
rozgłośnie polskie. — Prowadei mgr Paweł Schmidt. Przy 
forteipiaroie Franciszek Wasilkowski; 6.35 Muzyka lekka — na 
wszystkie roizgłośroie polskie — w wyk. Poznańskiego Pułku 
Piechoty pod dyr. por. Jama Wołowskiego; 6.57 Sygnał 
czas o; 7.00 „Poranna rozmowa ze słu-c ha ozami pi. „Nowe 
czaisy — nowi budzie”; 7.15 Muzyka poram**; 7.30 Powtó-
- z cn ie najważniejszych wiadomości dziennik* po-ranrojęgo; 
7.35 Muzyka poranna; 8.20 Informacje ogólnopolskie; 8.30 
Melodie Śtraussa; 9.00 Przerwa-; l’1.30 Audycja dla najmłod­
szych dzieci pt. ,,W koziej chatce” — Niny Świderskiej; 
1(1.50 Przegląd prasy wielkopolskiej: 11.57 Sygnał czasu i hej- 
i-ał; 12.05 Dziennik południowy; 12.35 Arie i pieśni w wyk. 
Tadeusza Hokmar-Ciećlaka; 12.55 „5 minut poezji”; 13.00 
,,Na Ziemiach Odzyskanych”; 13.15 Z życia Narodów Sło­
wiańskich; 13.25 Koncert Polskiej K-a-peki Ludowej pod dyr. 
Feliksa Dzierżanowskiego z udziałem Janiny Warskjej; 14.00 
„Jak się łapie dzikie zwierzęta” — pogadanka d-La dzieci 
starszych w opr. dr Żabińskiego-; 14.16 Audycja dla młodzie­
ży; 14.30 Reportaż; 14..4O Rezerwa; 14.50 Muzyką rosyjska; 
15.20 P-o-gadanka oświatowa; 16.30 Wiadomości bieżą-ce; 15.35
.Kreisler gra”; 1*5.50 Pogadanka- aktualna; 16 J)0 Dzaeproik 

popołudniowy; 1*6.30 Utwory Franciszka Lisz.ta w wyk. Ste­
fana Celińskiego; 16.55 Reportaż „Jak powsłąje gameta”;
17.10 Muzyka ro-zrywkowa; 17.50 Odbudowujemy Wars-zajjtfęi 
17.55 „Wędrówka z mikrofonem'*; 18.00 Kącik świetlicowy;
18.10 „Na sądecką nutę" — a-udycja ludowa w opr. muzyemn. 
Wrońskiego; 18.30 Koncert na dawnych instrumentach — na 
wszystkie rozgłośnie polskie. Wykonawcy: Jan Rakowski 
(viol-a d’aimore), Kazimierski Pka-tąji (klawesyn); 19.00 -Na­
uka przy gło-śroiku”; 19.30 „Wspomrorerona z saJi koncertowej”
— na wszystkie rozgłośnie polskie — w opr. pro-f, Franci­
szka Łuk asie wierna; 20.00 Dziennik wieczorny; 20.30 MN*a-sze 
pie śni' * w wyk. R ez 1 er - Stok£>wsk i e* j; 20.45 Słuchowi sko; 21.00 
Nadprogram; 21.15 Koncert życzeń; 21.45 Aktualności kultu­
ralne w opr. W. Maciejewskiego; 21.50 „Na fali PZz,”; 
22.00 Audycja ro-zrywkow-a „Pokrzywy nad Odrą”; 22.15 
Muzyka taneczna; 23.00 Ostatnie wiadomości dziennika ra­
diowego; 23.20 Program na dzień następny; 23.30 Muzyka 
rozrywkowa; 24.00 Zakończenie programu.

Czy wiecie, że.™
...tkanina szklana posiada własność pochłania­

nia dźwięków, co otwiera szerokie możliwości 
obijania nią 6tudiów radiowych.

...za półtora roku zostanie uruchomiony na 
Mont Palomar w Kaliformii największy 200 ca- 
lo.wy teleskop świata, który będzie czterokrotnie 
silniejszy od 100 calowego teleskopu z Mont 
Wilson.

...w kropli wody żyje około 2 milionów drob­
nych istot, z których większość wydaje w 24 go­
dzinach 280 miliardów potomków.

...w ZSRR wydoby-wa się rocznie 98.000.000 ton 
węgla tylko w okręgach Donieckim i Kuźniec- 
kim, a ponadto 30.000.000 ton ropy.

...w ostatnich 200 latach technika postąpiła 
o wiele dalej niż w czasie od Cezara do Jana 
Sobieskiego. Powodem tego jest oddanie w służ­
bę człowieka nowych źródeł energii cieplnej — 
przede wszystkim węgla, (c)

że sportu
M. P. K. E. — Ubezp. Społeczna

Dzisiaj, o godz. 18-tej, na boisku sportowym 
przy ul. Bukowskiej zostanie rozegrane spotkanie 
piłkarskie między drużynami M. P. K. E. i Ubez- 
pieczalni Społecznej.
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rodzina

W czwartą, bolesną rocznicę śmierci męczeńskiej ukochanego 
i najdroższego brata i wuja naszego, śp.
Ks. Kazimierza Gałki

proboszcza z Osiecznej
więźnia VII fortu w Poznaniu, Oranienburga, a zamęczonego 

w Dachau
odprawi się 1 sierpnia

msza św.
o godz. 8-mej w kościele Ks. Ks. Zmartwychwstańców przy ul. 
Dąbrówfc- smu^u pogrążona

W drugą rocznicę tragicznej śmierci córki mojej śp.
z Matuszewskich

Danuty Zawadzkiej
odprawiona zostanie za ©pokój Jej duszy msza św. 
w czwartek, dnia 1 sierpnia 1946 r. o godz. 8-mej 
w kościele Matki Boskiej Bolesnej na Łazarzu. 
25454 Matka

WÓZKI DZIECIĘCE
Poznań, Wybickiego 16.

w wielkim 
wyborze 

najniższe ceny
poleca

Trwałe ubranka *°,pi V
. ........................„„„„„„mnmmimimmi   1 dla młOdZIeŻy
oraz materiały w najmodniejszych deseniach 

poleca w dużym wyborze po cenach przystępnych

Tani Zakup - Feliks Konieczny 
23395 Poznań, Dąbrowskiego 46

Garderoba męska i chłopięca 
wejście z Rynku Jeżyckiego - tel. 34-61 i 39-16

W czwartą, bolesną rocznicę śmierci śp.

Stefana Zmuda-TrzebiatowsKiego
kpt W. P. w st spocz., powstańca wielkopolskiego, 

kawalera orderu Virtuti Militari,
zamęczonego w obozie konc. Gusen, odprawiona zostanie

msza św.
dnia 2. 8. 46 o godz. 7.30 w kościele św. Marcina przy ul. Fredry. 

Przyjaciół i znajomych zawiadamia o tym
25«6 rodzina.

SPRZĘT DOMOWY
Poznań, Sew. Mieiżyńskiego 16

 . 24188

Poznań, ul. Dąbrowskiego 79
25362

Gazy młyńskie
siatki metalowe, tarka stalowe, Machy dziurkowane 

i inne artykuły dla młynów dostarctsa

Skład Maszyn i Przyborów Młyńskich
Poznań, wl. Chełmoński ego nr 4 — telefon 67-08. 
25110

ST£MPL£
V? -POZNAŃ ty

Lekarskie

Muchołapki
najprzedniejszej jakości 2W7t

Ha - Es - Es
Poznań, Małe Garbąry 2 Telefon 49-90

Naświetlania lampą kwarcową 
Poznański Zakład Przyrodo - 
leczniczy. Al. Miar Ciołkowskie­
go 20, tel. 38-26. 22402

Wróciłem — dentysta Zygmunt 
Sibrlski, ml. Kraszewskiego 17,

25420

Wolne lokale
Lokal handlowy w śródanieścast 
nadający się na każdą branżę 
odstąpię. Oferty „PAR”, Ra­
tajczaka 7 pod „7.549”,

25379
Pokój, kuchnię meblami bez­
dzietnym. Oferty: „Głoa Wdeł- 
kopolski” nr 25451,.

Dzierżawy
Skład narożna Łowy kolonial­
ny, restauracja, salka ogród 
i mieszkanie zia zwrotem, koez. 
tów remontu do wydzierża­
wieni* Os.iedd« antondńśkiie. 
Informacja udziela Czubek i 
Ska, Libelta 10, teł. 36-91.

25325
Dzierżawy ogrodu około 2 
morgi, mieszkania, ubikacje 
gospodarcze — obręb Pozna­
nia, . poszukuje starszy ogro­
dnik. posiada własne drzewka

; owocowe. Oferty: ,,Gł, Wd«4- 
'kopoltski’’ nr 25469.

Zamiana
g , „| Zamienię pokój kuchnię wygo­

dami ^Asnyka (Jeżyce) na 2—3
. pokoje kuchnia wygodami — 

dizielńioa obojętna (dopłacę).
' Oferty: ,,Gło« Wiełkopoilski'' 

nr 25536.

Zamienię dwa nMeockania po
1 pokoju ii kuchni na jedno 
Wli—3 pokoi x łazienką i elek­
trycznością. Oferty: Gtf. Wieł- 
kopolski',' nr 25460,

* Zamienię 2 pokoje, knohanę w 
Śródmieściu na takie sarno 
lub mniejsize w okolicy Je­
życ.' Of,. „Gł. WieSkopolsfci” 
nr 25401.

Pieniądz

Mam lokal centrum bławaty 
z- poszukuję wispólnika. Oferty:
0 „Głos Wiellkop.” nr 25529.

Wspólniczka mniejszą gotów­
ką, współpracą przystąpił,

1 wyjazd również. Of.: „Gł,
1 ' Wielkopolski” nr 25402.

r

z 30 leinię wszechstronną praktykę 
25233 zawodową,

lub zastępstwo poważnych firm 
Oferty do Biura Ogłoszeń „PAR" 
Poznań, Ratajczaka 7, pod nr. „7.544"

KUPIĘ
3—4 członów środko­
wych do kotła central­
nego ogrzewania marki

Słrebel, seria I lub
cały kocioł serii II ca 5—6 m’ 

powierzchni ogrzewania 25239

Oferty proszę kierować do Biura Ogłoszeń 
PAR Poznań, Ratajczaka 7 pod „7,538"

Ogłoszenie
nieograniczonego przetargu ofertowego

Urząd Wojewódzka w Szczecinie Wydział Komunikacyjny, 
ogłasza nieograniczony przetarg ofertowy na budowę drew­
nianego mostu objazdowego 47,0 m na rzece Gwdizśe Do­
brzycy, pow. Wałcz, na drodze państw. Jastrowie — Pił* 
wraz z usunięciem z koryta rzeki zniszczonej konstrukcji 
mostu żelbetowego 270 m s-z.

Potrzebne do przetargu podkładka ofertowe są do pobra­
nia w biurze Wydziału Komunikacyjnego w Szczecnie.

Termin wykonania 3 mde®iące.
Przetarg odbędzie się w dniu 20 sierpnia 1946 r. godz. HO-Ł® 

w biurze Wydziału Komunikacyjnego w Szczecinie. Do tego 
terminu należy składać oferty w zalakowanych kopertach.

Do oferty należy dołączyć kwit na złożone w Ka-sie Skar­
bowej w Szczecinie wadium w wysokości:

a) 2*/# przy ofercie do 1.000.000 zł.
b) 1 5% przy ofercie do 5.000.000 zł.
c) l°/« przy ofdrcae ponad 5.000.000 zł.
Ponadto do oferty należy dołączyć zaświadczenie subskry­

bowanej przez firmę Premiowej Pożyczki na Odbudowę Kraju.
Wydział Komunikacyjny zastrzega sobie prawo dowolnego 

wybo-ru oferty zmnie jszenia ' robót lub unieważnienie prze­
targi. 7-509

Wolne posad; Szoka posady

Inżyniera-radiotechnika oraz
tylko radiotechnika zaangażu. 
je natychmiast na warunkach 
korzystnych do pracy my 
statkach firma FORT,* Sopot, 
Rokossowskiego 37, telefon 

520-12. 7-467

Inteligentna poszukuje posady 
u samotnego'pana ' lub'pań­
stwa,' Adres wskaże: „Głos 
Wielkopolski”* nr 25269.

Nańka

Dziewczyna z gotowaniem, 
samodzielna potrzebna. Dą­
browskiego 51 m. 3. 25076

Półroczny Kurs Handlowy 
rozpoczynam 5 sierpnia. Kur­
sy Handlowe Smólskiego, Wa­
wrzyniaka 33. 7-288

Gosposia umiejąca gotować 
potrzebna do bezdzietnych. 
Limanowskiego 9 m. 2'(Spo­
kojna). 25111

Nowe Kursy Handlowe do 3 
września wpisy. Pryw. Kursy 
Handlowe Skrzypczak - Ja­
rosz kie wieżowej, pł. Wolno­
ści 2. 24607

f

Grafika 
i rysownika

specjalisty na kwiaty, 
akwarelą, poszukuję.

Oferty Biuro Ogłoszeń 
„PAR“ Ratajczaka 7 
pod „7539“ 25288

4- 4. A, A A. A. A AA,

Dziewczyna uczciwa potrzebna 
zaraz. Półwiejska 7 m. 5.

25056

Kursy pisania na maszynie, 
metodą ślepą, wszystkimi pal. 
cami. Piotr Pieprzycki, ma­
szyny biurowe, Poznań, aleje 
Marcinkowskiego 26. Dla za­
miejscowych kursy listownie.

25128

Kursy tańców — plastyka ba 
le tmistrz-a Ignacego ' Szczurka 
Zgłoszenia: Przecznica 3.

25028

T ańcó w no w oc z esnygh
Adela Szczurkówna Jan

Szczurek. Aleje Marcink 
skiego 2a, parter. 25033

neczna 17. 25363

SZOFERA - MECHANIKA
wiek 50—55 lat do prowadze­
nia samochodu osobowego 
Opel — Olimpia poszukuje
od 1 bm. Wielkopolska' S;ka 

Handlu Żywcem 
Poznań, Rzeźnia Miejska

25278

Hallo, uwaga! Nadeszły naj­
nowsze szlagiery w świeżym 
transporcie płyt gramofono-

.u * \y/-„

Sprzedaże

Meble różne, nowe, używane 
komplety oraz oddzielne 
sztuki' wielki wybór okazyj-

orzędne 
szenia: Państwowa Wytwórnia 
Protez w Poznaniu, ul. Prze­
mysłowa 15/17. 25330

Pomocnik szewski na nową 
pracę potrzebny zaraz, ul. 
Hetmańska 26. 25301

Fachowa siła do obciągania 
wody sodowej zaraz potrze­
bna. Zgłoszenia ..Wielk opo­
lanka”. Grobla 27. 25384
Szofer-mechanik potrzebny. 
Hurtownia, ul. Raczyńskich 
nr 12. 25382

Woźnica pilny, sumienny z 
dobrymi referencjami potrze­
bny natychmiast. Zgłoszenia 
Marszałka Focha 155 róg Kna­
pów skiego. 25375

Malarskie
prace wykonuje po cenach 

przystępnych.
WALTER, mistrz malarski 

Poznań, Kossaka 7
25277

Pokój * kuchnią poszukuje. 
Oferty: , ,Głos Wielkołpollski” 
nr 26069.

Unieważniam kartę RKU Po­
znań na nazwisko Traszewski 
Hieronim, zamieszkały w Po­
biedziskach, która została za­
gubiona w kolei na linii Po­
znań—Szczecin. 23486

Konto; Bank ® 
„Społem” nr 8 S|g

do 13-tej, w soboty od 8-mej rano do 12-tej w Poznaniu §g 
rminowv druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada 55

OGŁO5Zf lł/l DROBIĘ
Biuro Działu Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8-mej i 
przv nj. Wyspiańskiego 10. I piętro. — Tel5ó4-75. — Z

Radioodbiorniki sieciowe, ba­
teryjne, lampy radiowe, 'aku­
mulatory. baterie, płyty gra-' 
mofonowe, najtaniej Dom Ra­
diowy. św. Marcin 45a war. 

t a na praw. 24170

Kupno, sprzedaż, naprawa 
maszyn biurowych, (przerób, 
ka na czcionki polskie) to 
sprawa zaufania i specjal­
ność firmy Piotr Pieprzyc ki, 
Poznań, . Al. Marcinkowskie­
go 26, w podwórzu tel. 23-62.

24446

Meble nowe i używane w 
kompletach i od zielne sztuki 
poleca najtaniej — Magazyn 
Mebla, św. Marcin 74. 6-272

Fabryka Cukrów i Czekolady 
„Delicja” Łódź, Żeromskiego 
31. poleca cukierki,' karmelki 
i czekolady w dużym wybo 
rze. Wysyłamy za zaliczeniem. 
Cennik na'żądanie. 7-23

Fotografie wieczne na porce­
lanie, do nagrobków wykonuje 
artystycznie ,',EL. CHA-FILM” 
Warszawa. Jerozolimskie 27. 
Prowincje informujemy listo­
wnie. 7-3
Maszyny do'pisania, liczenia, 
księgowości, powielacze, aryt. 
mometry, naprawia fachowo, 
szybko i tanio, f-a W. Chrza­
nowski, pi. Wolności 2. 22767

Składowe urządzenia, okna,
drzwi wykonuje tanio. Fabry­
ka wyrobów drzewnych. Po- 
znań, ul. Naramowicka 47, 
tel. 34-48. 23645

Skład spożywczy dobrze za­
prowadzony przy i. ruchliwej 
ulicy zaraz do sprzedania. 
0 f e r ty: , Głos W i e lkopolski
nr 25259.

Materace i dreliszki. Pertek, 
Wrześniowicz. Ratajczaka 7 
I ptr. — tel *39-31. 24619

Urządzenie składowe stół i re­
gał oszklony. F-a Rogala, ul. 
Marsz. Focha 39 , 25502
Sypialnie, jadalnie, łóżka, sza. 
fy okazyjnie. Kopernika 3 — 
stolarnia. 25483

Kamienica III piętrowa. 5 
składów, cena 2,500000 
sprzeda — Metelski, św. 
Marcin 13, tel. 14-22. 24762

Kamienica III piętrowa skła­
dem ''spiesznie sprzedam, ce­
na 1,000000 — Metelski, św. 
Marcin513. 24759

Willa 2X4 pokoje,' 1 X 3 
pokoje, komfort ogród 3000 
m2, Puszczykowie, cena 
1 200-000 sprzeda — Metelski, 
św. Marcin 13 tel. 14-22.

24760

Pierze gęsie, darte, kacze, 
puch, pościele, kołdry, koce, 
materace poduszkowe łóżka 
żelazne wózki i łóżka dzie­
cięce, poduszki niemowlęce 
poleca „EMKAP”,*sM. Miel­
carek,, Poznań, Wrocławska 
30. Wytwórnia kołder i Czy- 
szczalnia pierza. Tel. 41-49

25125

Kalafonię — woski, parafinę, 
stearynę, olejki eteryczne, 
tłuszcze, glicerynę, wanilinę, 
kwasek cytrynowy i wszelkie 
chemikalia kupuje stale po 
najwyższych cenach. Hurtow­
nia Drogeryjna, Poznań. Pół­
wiejska 39, tel. 19-63. 22756

Potrzebny pokój umeblowany
bez używalności kuchni dla 
jednej osoby. Oferty: „Głos 
Wielkopolski” nr 254)77.

Platforma 2-tonowa ogumio­
na, Poznań, Winiany, św. Sta­
nisława 33, Płuciennik.

25370

Meble zanim kupisz, wstąp 
Za Br arniką 4, Magazyn Me­
bli. 25390

Parafinę, stearynę, woski, ter­
pentynę, kalafonie, tłuszcze^ 
wanilinę, szelak, surowce che­
miczne. Dom. Handlowy „For­
tuna”. Poznań, Kantaka nr 7, 
telefon 39-21. 23165

Kupuję konie stała na rzeź. 
Płacę najwyższe ceny. Samo­
chód transportowy do dyspo­
zycji. Rzeźnictwo Końskie I. 
Nowak Poznań, Daszyńskiego 
nr 26. tel. 2110 i 2114. 25048

Kino „Warta"
wyświetla francuską komedię muzyczną 

p. t. 7'524

„PIERWSZY POCAŁUNEK*
Motocykl 500 ka sprzedam ta. 
nio, ul. Ks, Kordeckiego 34 
m. 2. 25315

Kamienica dwupiętrowa w 
Gnieźnie 600.000 tys. sprze­
dam. Tomczak, Piekary 13b 
m. 4. 25216

Książki szkolne, naukowe, po­
wieściowe, księgozbiory ku-

Księgarnia Gierczaka. 
Poznań, ul. Daszyńskiego 59.

24126

Meble używane kupuje 
Magazvn Mebli — św. 
cin' 74.'

Willa 2X3 pokoje, garaż, 
ogród 1500 m2, cena 450,000 
sprzeda — Metelski, św. 
Marcin 13. tel. 14-22. 24761

Radioaparaty, wszelki sprzęt 
elektrotechniczny,' instrumen­
ty muzyczne'oraz fortepiany, 
gramofony i płyty w pier* 
wszorzędnym stanie rowery, 
maszyny do szycia i pisania 
kupuje i sprzeda je firma —
, Emika”, Poznań, ul. Wro­
cławska 30, telefon 26-52. —• 
Własne warsztaty^naprawy.

24956

Pianino b. dobre — okazja. 
Kopernika 6 m. 12. 25446

Leżanki, materace, tapczany. 
„Rekorda”, ul. Kurzanoga — 
wejście z Ratuszowej. 7-478

Pianino krzyżowe, prawdziwa 
okazja. Chmielewski Zygm. 
Augusta 3 m. 3. 25133

Plandeka nieprzemakalna ca 
36 m2 do sprzedania. Libelta 
r 10, telefon 36-91. 25326 z

Parcele ładnie płożone na 
osiedlu antonińskim sprzeda je 
M, Cąub.ek i Sika, Libelta 10, 
tel. 36-91. 25327

Kupna

Azbestowe wyroby (szjiury 
suche, grafitowane oraz wszel­
kie szczeliwa) t kupuje stale 

Artebe”. ul. Kantaka 
22835

kupuje Feliks Konieczny, 
Poznań. Dąbrowskiego 46 
wejście z Rynku Jeżyckiego.

21757

Ubrania, płaszcze, marynar­
ki, spodnie, materiał ubrani o 
wy, podszewki' kupuje Wo 
dna 21, skład odzieży, 24938

Kupuję zioła lecznicze , Bio. 
labor”. Dąbrowskiego 87, tel. 
11-39, od godz. 9—13. 2529{

DACHÓWKA
po zł 5,— za sztukę

KREDA
po 8,— zł za kg 

w każdej ilości do 
nabycia w firmie 

CZUBEK i SKA
ul. Libelta lOtel. 36-91 
Magazyny ul. Spich­
rzowa 35 i 45 tel. 21-7 4 
7-518

Maszynę do szycia kupię. Of. 
„Głos wielkopolski” nr 25485

Motor na rop
112—15 PS. Don 
Miałigłowski, 
Marcin 68 m.

Handlowy St 
Poznań, Św 
4. Tel. 36-47

Redakcja — Wyspiańskiego 10, I piętro. Telefon 62-70, 67-11 (nocny)
Redaktor naczelny przyjmuie w godzinach od 12-tej do 13-tej. Sekretariat redakcji czynny codziennie od godz. 11 14.

Nadesłanych rękopisów redakcja nie zwraca. Telefon Dyr. Delegatory 64-75.
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Cennik ogłoszeń: Za tekst 
mowy milimetr 12,—- zł; w t 
na stronie Kronik' 
drożej. Drób

Kupię ciężarówkę 2—3 tony 
na chodzie. Zgłoszenia: Dą­
browskiego 90, fryzjer. 254112

Siano — koniczynę 100 cetna- 
rów kupię. Strusia 1. 254(12

Piec stałopałny kupię. Oferty: 
„Głos Wielk op.” mr 25410.

Wagi osobowe, zegarowe ku­
puje „Sanitaria", Poznań, pł. 
Nowomiejiski 9. 25399

Sypialnie kupię. Wyspiańskie­
go 19 m. 6. 25532

Perforator do wybijania kont 
na czekach kupimy, Wyspiań­
skiego 19 m. 6, 25531

Kupimy narzędzia instalator- 
skie, jąk: imadło do gięcia 
rur od W do 3” kluba s/#”' 
do 2” i inne. Zgłoszenia kie­
rować: .Państwowe Przedsię­
biorstwo Budowlane Poznań, 
ul. Mieźyńskiego 23 m. 6.

25513

Kupię warsztat mechaniczny. 
Of e rty: , .Czytelnik' * Armii 
Czerwonej 1, nr 586. 2t551il

Szuka lokalu
Składu z mieszkaniem poszu­
kuję w spokojnej dzielnicy. 
Zgłosz.: Rynek Łazarski 3
m. 4. 25297

Dla matki mojej poszukuję 
pokoju umeblowanego nie wy­
żej pierwszego piętra. Cena 
obojętna.- Oferty pod „Pra­
wnik” nr 591 — .Czytelnik”, 
Armii Czerwonej 1„ 25516

MAGAZYNU Z PIWNICAMI 
łub PIWNIC

poszukuję zaraz.
Oferty do Biura Ogłoszeń
„PAR", Ratajczaka 7 pod 

„7.556“
25385

Piekarni-cnkierni poszukuje 
fachowiec gotówką. Sedila. 
czek, Sulechów, Armii Czer­
wonej 67, 25490

2—3 pokoje, kuchnię kom­
fort — zwrócę koszty remon­
tu. Oferty. „Głos Wielkopol­
ski” nr 25537.

Pokoiku zaraz poszukuje pan. 
Z* Bramką 9 m. 12. 25519

Poszukuję lokalu na warsztat 
mechaniczny. Oferty: „Czytel­
nik”, Armii Czerwonej li, nr 
587. 25512

Mieszkania T—2 pokoi* z ku­
chnią poszukuję. Zwrócę wzgl. 
przeprowadzę remont. Zgłosz.: 
Dąbrowskiego 18 m. 5. Tel. 
36-59 lub 36-49 . 25497

kuję. Formalności załatwię, 
Oferty: , Gło® Wielkopolski'' 
nr 25472i

3 tys. dam za wskazanie w 
Poznaniu mieszkania 2 pokoje 
z kuchnią. Of.: „Głos Wiel­
kopolski” nr 25463.

1—3 pokoi kuchnią lmb bez 
poszukuję.» Zwrócę remont, 
kupię meble. Oferty: „Głos 
........................ ir 25420.

Student poszukuje pokoju nie­
daleko Matefjlki, Grunwaldz­
kiej lub Słowackiego. Oferty: 

Głos Wielkopolski” nr 25411,

Pokoju umeblowanego względ­
nie pustego niekrępującego 
poszukuje młode małżeństwo, 
zaraz. Oferty: „Głos Wielko­
polski" nr 25407.

Zguby

Unieważniam zgubioną ksią­
żkę wojskową, kartę rejestra­
cyjną wojskową, nominację 
na gospodarstwo na nazwisko 
Tomasz Hiajkowicz Hetona- 
nice 17, pow. Wschowa.

7-547

Unieważniam zgubione dowo­
dy osobisty i kartę osiedleń­
czą, metrykę urodzenia na 
nazwisko Gromek Józef i Ka­
tarzyna., Łęgnów 2a, pow. 
Wschowa. 7-516

Unieważniam zgubioną kartę 
rozpoznawczą, dowód reje­
stracji wojskowej, świadectwo 
czeladnicze metryka chrztu 
dziecka. Julian Perliński, 
Wschowa, ul. Mickiewicza 1.

7-515

Uciekł pies — wilk, grzbiet 
czarny, wabi się ,,Rux”. 
Ostrzega się przed kupnem. 
Zwrócić za wynagrodzeniem. 
Firma Bałtyk, Kantaka 7 lub 
Gorczyńska 19. 25543

Unieważniam zgubione nia szo­
sie Ujście—Chodzież następu­
jące dokumenty: kartę rej. 
RKU Poznań, zameldowanie 
książeczkę Ubezpieczialni Spo­
łecznej, świadectwo ukończe­
nia nauki w zawodzie drukar­
skim, świadectwo ukończenia 
Szkoły Wydziałowej i inne na 
n a zwi sk o Z b ? gna ew K ąkolew. 
s-ki, Poznań, Matejki 38 m. 3. 
Uczciwego znalazcę proszę o 
zwrot za wynagrodzeniem.

25540

Unieważniam skradzioną kartę 
rejestracyjną RKU Kościan i 
świadectwo maturalne ma na­
zwisko Józef Tomys, Obra 
pow. Wolsztyn. 25530

Unieważniam zgubśooe 28 liip- 
oa dokumenty na pływalni w 
Sołaczu na nazwisko Bogdan 
Bednarek, 25467

Unieważniam zagub. kartę 
rejestr. RKU Poznań na na­
zwisko Bartkowski Tadeusz.

25432

Unieważniam zaglnaone doku­
menty Wiktorii Kowalewskiej 
i ojca Janusza. Posiadacza ta­
kowych proszę zwrot. — 
Krzyż, Mostowa 1. 29427

Unieważniam kartę rejestra­
cyjną RKU Rawicz na nazwi­
sko Władysław Maciejewski.

Poszukiwania

Bardzo proszę o podanie adre­
su wzigil. wiadomość o ob. inź. 
Stefanie Nowickim, b. więźniu 
obozu w Stutithofie, pod adre­
sem P. C. K. w Poznaniu, plac 
Asnyka 5, 25441

Z Wilna! Hamszta- Władysława 
z żoną i synem Stanisławem 
poszukuje matka — Kraków, 
Elektrownia. 25404

tych Oflagu VIII Friesack 
Mark o wiadomość o 
moim poruczniku Michale Mi­
kulskim. Teresa Mikulska ■ 
Murzynowo, poczta Miłosław 
Wlkp. 25398

Różne

Kołdry stare przerabiał 
nowe szyję “ Grobl’

4. 24880

Gdzie idziesz Wojtuś Czer­
wone maki na Monte Cassmo 

płytach gramofouowycn 
— Prusa 

25155sprzeda je „Od eon”
17.

Opony rowerowe, dętki, pa®' 
tofle gumowe, kalosze na.l" 
szybciej .naprawia Pogotowie 
Wulkanizacyjne,
nr Ula — Św. Marcam

Krawcowa szyje szybko i 
nio skromne sukienki dla pan 
i dzieci. Marcinkowskieg^^

Przeróbka maszyn do 
na układ polski najkorzystniej 
w F-mie „Precyzja 
spiańskieg© 19. Tel. •

Letniska

Poszukuję letniska 
la®, zaraz. Oferty: „GL 
koipolski” nr 25471.

(strona 8-łamowa) 1-łamowy milimetr 7,— zł, większe wśród drobnych 1'
icie (strona 4-ła.mowa) na stronie drugiej i trzeciej 1-łamowy milimetr 25. •

l-łamowy milimetr 20.— zł. Zestaw tabelarycznv i
10,—-. każde dalsze słowo 5,— zł (najmnii'

* lWV lŁXliXlUVVl » 7 T 4 --- - •
Pierwsze słowo tłustym drukiem 19.—. każde dalsze słowo 5,— zł (najmniejsze ogtosze 

50*—’zł); dla poszukujących posad osób zaginionych wskutek wojny: pierwsze słowo tłustym druK 
6,— zł, każde dalsze słowo 3,— zł (najmniejsze ogłoszenie 30,— zł). A, i, w, z, do. od itd . znaki, skróty cy‘r,y_f\j5 liczb — każde liczy się za 1 słowo. W wydaniach niedzielnych i świątecznych obowiązuje ‘do"płau'w 'wńolioścł 

.. ............................................. ” ’ 'ł ' ’ ukoudziela się. Wszystkie ogłoszenia płatne są przed wydrukowaniem-
Redaktor naczelny: Jr.n Zagierski. Wydawca: S p ó I d zi e 1 ni a Wydawnicza „Czytelnik". Tłoczono w Drukarni św. Wojciecha pod Zarządem Państwowym w Poznaniu. K—7757


